Protokół Nr XLII

z Sesji Rady Miejskiej w Bierutowie z dnia 19 kwietnia 2018r.

W dniu 19 kwietnia 2018r. o godz. 16.00 w „Sali Konferencyjnej” Gimnazjum im. Aleksandra Kamińskiego w Bierutowie przy ul. Kolejowej 7 odbyła się XLII sesja Rady Miejskiej. Obradom przewodniczyła Przewodnicząca Pani Marianna Jarząb. Lista obecności w załączeniu – obecnych 14 radnych.

Temat: Rolnictwo, a ochrona środowiska na terenie Miasta i Gminy Bierutów. Promocja działań na rzecz ochrony środowiska.

Porządek obrad:  

1.Otwarcie sesji i stwierdzenie kworum.

2.Przedstawienie porządku obrad.

3.Przyjęcie protokołu z ostatniej sesji.

4.Wystąpienie przedstawiciela Koła Łowieckiego „PONOWA” w Bierutowie.

5.Informacja dotycząca ochrony środowiska na terenie Miasta i Gminy Bierutów – wystąpienie Pana Jerzego Pęciaka.
6.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie powołania Komisji doraźnej do spraw opracowania zmian w Statucie Miasta i Gminy Bierutów. 

7.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie podziału Miasta i Gminy Bierutów na okręgi wyborcze, ustalenie ich granic i numerów oraz liczby radnych wybieranych w każdym okręgu.

8.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie podziału Miasta i Gminy Bierutów na stałe obwody głosowania, ustalenie ich numerów, granic i siedzib obwodowych komisji wyborczych.

9.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego MPZP Karwiniec 1, obejmującego obszar w obrębie Karwiniec. 

10.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie ustalenia wysokości ekwiwalentu dla członków Ochotniczej Straży Pożarnej za udział w działaniu ratowniczym lub szkoleniu pożarniczym organizowanym przez Państwową Straż Pożarną lub Miasto i Gminę Bierutów.  

11.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie przyjęcia oraz przekazania do zaopiniowania organowi regulującemu projektu regulaminu dostarczania wody i odprowadzania ścieków.

12.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie szczegółowych zasad, sposobu i trybu udzielania ulg              w spłacie należności pieniężnych mających charakter cywilnoprawny, przypadających Miastu                      i Gminie Bierutów i jej jednostkom organizacyjnym oraz wskazania organu lub osób do tego uprawnionych.  

13.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej dla Parafii p.w. Św. Józefa Oblubieńca NMP w Bierutowie. 
14. Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie zmiany uchwały budżetowej Miasta i Gminy Bierutów na 2018 rok.

15.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Miasta                    i Gminy Bierutów na lata 2018-2033.

16.Informacje z pracy Burmistrza.

17.Interpelacje i zapytania radnych.

18.Wolne wnioski.

19.Oświadczenia i informacje.

Ad.1.Otwarcie XLII sesji przez Panią Mariannę Jarząb - Przewodniczącą Rady. Stwierdzenie kworum – 14 radnych. Pani Jarząb powitała radnych, Burmistrza Bierutowa, Zastępcę Burmistrza Pana Andrzeja Czechowskiego, Panią Mecenas, Dyrektorów szkół, Dyrektora CUW w Bierutowie, Panią Dyrektor Biblioteki, pracowników urzędu. Witam mieszkańców naszej gminy w osobach sołtysów                   i nie tylko, trudno wymieniać. Witam w sposób szczególny Prezesa Koła Łowieckiego w Bierutowie Pana Kwiecińskiego. W sposób równie szczególny witam Pana Jerzego Peciaka, który dziś będzie referował temat, bo dziś mamy sesję związaną z ochroną środowiska. Witam również Dyrektora ZPZOZ w Bierutowie oraz media. 
Ad.2. Porządku obrad został przyjęty bez uwag. 
Ad.3.Nie wpłynęły poprawki - protokół z ostatniej sesji przyjęto bez uwag. 

Ad.4. Wystąpienie przedstawiciela Koła Łowieckiego „PONOWA” w Bierutowie.

Pan Wiktor Kwieciński w tym miejscu, w roku poprzednim również w tym miejscu spotykaliśmy się                 i mówiliśmy o nowelizacji ustawy Prawo Łowieckie szczególnie w zakresie dotowania szkód.                    Z inicjatywy poprzedniego Ministra projekt zakładał, że szacowanie szkód przejmie państwo, natomiast nowy Minister Pan Kowalczyk, uważany za pragmatyka, policzył to wszystko i jak koła płaciły 65 mln dla rolników, a Państwo będzie to kosztować kilka razy więcej. Z jednej strony było by to dobre jak szkody szacowaliby profesjonalni rzeczoznawcy. Ale tu rozsądek wziął górę, a ja mówiłem w zeszłym roku, że najlepiej się po prostu dogadać z rolnikiem. Tą drogą poszedł i ten Minister, zrobił spotkania z zainteresowanymi środowiskami tj. rolników i PZŁ i zarekomendował wykonanie takiej ustawy i od 01.04.2018r. szacowanie szkód wygląda w ten sposób, że prowadzą to przedstawiciele terenowych urzędów administracji w imieniu państwa. Droga odwoławcza sąd, to właściwy nadleśniczy, a w drugiej instancji Sąd Powszechny. Finansowo szkody w dalszym ciągu pokrywają koła łowickie. Za posiadanie szczegółowej wiedzy może być instrukcja, wyciąg                              z obowiązujących przepisów prawa łowieckiego w zakresie terminów składania zgłoszeń, drogi odwoławczej, cenników płodów rolnik, właściwych regionalnie terminów zbiorów przez przedstawicieli urzędów. Urzędy chociaż w tym podstawowym stopniu powinny zaopatrzyć przedstawicieli do szacowania szkód w zakresie tej podstawowej wiedzy. Nowelizacja nie ustala wymagać co do kwalifikacji w zakresie stosowania szczególnych metodologii wykonywania operatów szacunkowych w poszczególnych uprawach przez przedstawicieli tych urzędów. Czyli mogą to być ludzie, nie odmawiając im zdrowego rozsądku, jakiejś mądrości życiowej, mogą być niekoniecznie biegli w tym takim profesjonalnym szacowaniu szkód. Najlepiej będzie jeśli strony w obecności przedstawiciela urzędu ugodzą się co do wysokości odszkodowania, które będzie możliwie najbardziej zbliżone do szkody rzeczywistej. To jest najtańszy ideał. Nie jest powiedziane, że któraś ze stron może się posiłkować fachowcem w tej dziedzinie, z tym że on nie będzie traktowany w sadzie jako rzeczoznawca, ale jako jakiś pogląd, bo rzeczoznawców wyznacza sąd. Do końca marca tego roku szkody szacowali przedstawiciele kół, akurat w naszym kole było tak, że ci przedstawiciele to byli, albo posiadali wykształcenie rolnicze, albo odpowiednie przeszkolenie na specjalnym kursie                             u rzeczoznawcy. Po tym dodał, troszeczkę zdradzę tajemnic koła, taki pogląd żeby mieć na działalność koła:

1. Rola i zadania kół łowieckich to utrzymywanie równowagi przyrodniczej                               w środowiskach naturalnych, przede wszystkim wykonywania planów pozyskania, które to robi się w ten sposób, że kilka instytucji zatwierdza te plany w danym terenie, bo to nie jest tak, że to koło sobie same coś wymyśla. Jeśli ten plan jest zatwierdzony, to koło jest dość mocno przyciskane, by je wykonać, ponieważ jest to jeden                               z podstawowych kryteriów oceny koła.    

2. Koło Ponowa dzierżawi dwa obwody, praktycznie one się pokrywają z terenem naszej gminy, co stanowi prawie 100 km2, prawie 10.000 ha.

3. W zeszłym sezonie pozyskano 180 dzików, 45 jeleni ( byki, cielaki i łanie), 150 saren (kozy, koźlęta rogacze), 150 lisów, 50 innych drapieżników (jenoty, borsuki, kuny), 30 bażantów i 10 kaczek. Minimalny plan pozyskania dzików na ten rok wynosi 199 sztuk, czyli 10% większy niż w poprzednim sezonie. Jest to minimalny plan, czyli więcej można strzelać, bez dodatkowych aneksów w instytucjach, a na końcu                            u leśniczego, by ten plan podwyższyć. Ta liczba zakłada, że powinno wystąpić zredukowanie dzików do zagęszczenia 0,1 osobnika na 1km2  na dzień 10.03.2019r.                Z czego to wynika, bo jak wiemy w Polsce występuje i nie możemy sobie z tym poradzić, ten afrykański pomór świń. Jest to bardzo groźna choroba, szczególnie dla hodowców świń, a tym samym dla gospodarki narodowej. Na dzień 10.03.2018r. zidentyfikowano 95 dzików, zakłada się przyrost 120% i z tego wychodzi, by odstrzelić 200 dzików, by zostało 10 dzików. Dodał, ja wątpię w realność tych założeń, ale trzeba w tym kierunku póki co dążyć. Jeśli koło nie zrealizuje tego, to opinia koła                              o użytkowaniu tych terenów, to po prostu koło na tym traci.

4. Jesteśmy instytucją użytku publicznego, choć się uważa, że myśliwi to zamknięte środowisko. Finansowe kwestie -  wydatki:

· W roku gospodarczym 01.04 do 31.03, tak jak rok biologiczny, wyniosły 185.000 zł. w tym dzierżawy obwodów, poletek i podatki 25.000 zł. 

· Zagospodarowanie obwodów, pasze, transport, uprawa poletek, pasów zaporowych, płaca księgowej, zakup części i konserwacja sprzętu transportowego i rolniczego 45.000 zł. 

· Koszty polowań zbiorowych, dewizowych i indywidualnych 40.000 zł. 

· Odszkodowania rolnikom 40.000 zł. Dodał Pan Prezes, że znacznie spadły szkody w tym roku do poprzedniego, bo jest mniej dzików niż w latach poprzednich, trosze mniej jeleni oraz saren. Szkody                w zasadzie czynią dwa gatunki dziki i jelenie w jakimś stopniu też.

· Ubezpieczenie szkód i myśliwych 15.000 zł.

· Koszty organizacyjne (delegacje, biurowe, upominki itd.) 20.000 zł.

5. Wpływy wyniosły 198.000 zł. 

· Za zwierzynę tuszę 80.000 zł. 

· Za polowania dewizowe 80.000 zł.

· Składki, darowizny, wpisowe, odsetki bankowe 20.000 zł.

· Zwrot za ubezpieczenie szkód 18.000 zł. 

Na koniec Pan Kwieciński dodał, że komisja do szacowania szkód, czy komisja rewizyjna pracują społecznie. Nie jest tak, że myśliwy za każdym wyjazdem pozyska zwierzynę, to paliwo, samochód się niszczy w większym stopniu niż normalnie, to funkcjonuje na podstawie pasji, woluntaryzmowi członków PZŁ. Część społeczeństwa źle postrzega myśliwych, ale chyba większość rozumie łowiectwo. Ja padam za przykład, jakiś ekolog w Kanadzie przywiązał się do drzewa łańcuchem                        w proteście przeciwko myśliwym i przyszedł niedźwiedź i go rozszarpał. Pani Marianna Jarząb skierowała pytanie, Pan użył takiego sformułowania, że jest mniej jeleni, ja wiem, że myśliwi przeprowadzają liczenie zwierzyny, co jaki czas, co roku? Pan Prezes potwierdził. Ponowie Pani Jarząb, jak szacunkowo liczycie? Pan Kwieciński odpowiedział, w roku poprzednim mieliśmy do odstrzału 50 sztuk, w tym roku 45. Należy liczyć, że 1/3 odstrzeliwujemy, to oznacza, że mamy około 150 jeleni, ale co roku jest więcej łań i cielaków, coraz trudniej byka jest pozyskać, bo pewnie się to                 z tym wiąże, że nasze lasy Posadowice i Paczków w Nadleśnictwie Oława są najbardziej drzewnie eksploatowane, a byk potrzebuje spokoju do trawienia, bo jeleń ma kłopoty z przemieszczaniem się                    i może dlatego jest ich u nas mniej.           

Ad.5. 5.Informacja dotycząca ochrony środowiska na terenie Miasta i Gminy Bierutów – wystąpienie Pana Jerzego Pęciaka.
Tekst zawierający powyższe informacje w załączeniu do protokołu.

Pan Piotr Sawicki jako pierwszy zabrał głos, mam pytania dwa, do Pana Inspektora i Pana Burmistrza, pytanie jedno jest takie, Pan powiedział, że u nas nie ma stacji pomiaru jakości powietrza, jest                           w Oleśnicy, a to jest w gestii gminy, czy jakiegoś innego urzędu państwowego, by ta stacja się pojawiła? Jak to wygląda? Pan Jerzy odpowiedział, WIOŚ ustala miejsca lokalizacji takich stacji pomiarowych. Jeżeli nie ma takiego zagrożenia, to bezsensu jest by inwestować, tym bardziej, dostawaliśmy informację w okresie tego okresu grzewczego od firm, które chciały, by gmina zakupiła taką stację badawczą, w ślad za tym, jakiś tydzień później, przyszła z Ministerstwa informacja, by nie zakapować takich urządzeń, ponieważ one krzywią wartości, które są w powietrzu. No tak to po prostu wygląda. Radny ponownie, ale oni opierają się na jakiś źródłach? Pan Jerzy, ja odsyłam na stronę WIOŚ, gdzie można poczytać o ochronie powietrza w naszym rejonie. Pan Sawicki, ja do Pana Burmistrza mam pytanie, przy okazji tego tematu, ponieważ dosyć dużym zainteresowaniem cieszy się ten program wymiany pieców, wbrew obawom co niektórych, potrzebujemy około 140.000 zł.,                      a w budżecie jest w tej chwili 30.000 zł., biorąc pod uwagę, że jeszcze część odpadnie, to około 100.000 zł. musiałoby być, by te potrzeby pokryć, czy Pan przewiduje zwiększenie do tej kwoty                        w tym roku jeszcze? Pan Burmistrz odpowiedział, Panie radny, po raz któryś Pan zadaje to pytanie                     i po raz któryś odpowiem, jeśli komisja zweryfikuje jak wygląda sytuacja, będę wiedział ilu mieszkańców jest zakwalifikowanych do wymiany pieców i wtedy będę podejmował dalsze decyzje. Także, proszę sobie zapamiętać. Radny Sawicki na to, nie było takie samo pytanie Panie Burmistrzu, przedtem pytałem się czy zamierza Pan podwyższyć, a teraz pytam, czy zamierza Pan podwyższyć do 100.000 zł. Rozumiem, że jeszcze Pan nie odpowie? Pan Burmistrz, a skąd się bierze kwota 100.000 zł?! Dla mnie na razie jest odpowiednia ilość wniosków, która będzie weryfikowana przez komisję. Powtórzę jeszcze raz, jeśli będę wiedział ile pieniędzy mi brakuje, wtedy będę szukał ich w budżecie                  i będę prosił radę o przegłosowanie tego. Czy odpowiedziałem jasno? Pan Sawicki Piotr, nie zupełnie, ale już nie ma sensu tego dalej ciągnąć. Pan Marin Kapuśniak następnie zabrał głos, do Zbytowej jest droga dojazdowa, która była zawalona różnymi odpadami jakimiś i kierowcy, którzy tamtędy jechali całe samochody mieli tym smrodem zaklejone, co w tej sprawie zrobiono? Czy wiadomo kto to zrobił? Bo to jest lekceważenie kierowców, bo mogło dojść do wypadku. Czy w tej sprawie zostało coś zrobione? Ja tamtędy jechałem, kolega też i chciałbym wiedzieć co w tej sprawie zrobiono? Pan Pęciak odpowiedział, ja nie jestem może w pełni kompetentny, by na to pytanie odpowiedzieć, ale powiem, co wiem i jest to zgodne z informacjami jakie otrzymałam. O takim zdarzeniu został powiadomiony urząd, stanowisko kryzysowe natychmiast zareagowało, pojechał tam na miejsce. Okazało się, że rzeczywiście, była już policja, była straż i na jakimś odcinku drogi były to najprawomocniej, bo nie wiem, czy burta się otworzyła, czy to było świadomie zrobione, były to chyba osady ściekowe. Policja podejmie śledztwo, my nie jesteśmy w stanie wykryć tego, kto był sprawcą, a także wyciągnie konsekwencje. Wiem, że u nas, koleżanka, która zajmuje się tą sprawą, jest w kontakcie z policją w tej kwestii. Dodał, sygnały były różne, ale policja jest władna ustalić                           z jakiej oczyszczalni, jakim samochodem to wywożono. Pan Piotr Sawicki kolejny raz, w takich przypadkach, gdy ktoś uporczywie zatruwa środowisko np. paląc śmieci, to procedura jest taka, że należy to zgłosić do urzędu? Pan Jerzy, paląc śmieci w piecu? Pan Sawicki potwierdził. Dodał,                       w piecu domowym. Po prostu padło podejrzenie, że ktoś pali śmieci w piecu, to procedura jest taka, że należy to zgłosić się to do urzędu? Pan Jerzy, nie ma gdzie indziej tego zgłosić jak do urzędu. Pan radny, to pytanie jest takie, czy były takie zgłoszenia w ostatniej zimie? Jeśli tak, to ile? Pan Jerzy odpowiedział, oficjalnych zgłoszeń, skarg nie miałem na ten temat. Oczywiście mieszkańcy pośrednio narzekali na ten temat, że gdzieś tam sąsiad pali, ale nie było podjętych od razu jakiś kroków. Dodał, my mamy również możliwości ograniczone, ja nie mam uprawnień by wejść do kotłowni i zobaczyć czy dany mieszkaniec pali, czy też przeprowadzać analizy pieca, że było tam palone czymś tam, bardziej mogę zwrócić uwagę takiemu mieszkańcowi. Ale tak jak powiedziałem, nie miałem takich oficjalnych zgłoszeń. Pan Sawicki, ja miałem nawet takie pytania na profilu radnego, co w takiej sytuacji zrobić? Bo czasami jest to poważny problem. Pan Pęciak, większe miasta mają straż miejską, która jest przeszkolona, która wchodzi do domów. Ja sobie nie wyobrażam, bym ja ścigał mieszkańców, albo piec badał. Pytanie w tej kwestii są, bo dym się ściele czasem więc ludzie narzekają.

Ad.6.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie powołania Komisji doraźnej do spraw opracowania zmian w Statucie Miasta i Gminy Bierutów.

W tym miejscu Pani Marianna Jarząb, w związku z nowelizajami ustawy o samorządzie gminnym,                       a w szczególności w oparciu o ustawę z dnia 11.01.2018r. o zmianie niektórych ustaw. Po prostu jesteśmy zmuszeni dokonać zmiany istniejących zapisów w Statucie Miasta i Gminy Bierutów. Jest to konieczne i uzasadnione. W tym celu jako rada powinniśmy powołać osoby z rady, które wspólnie                   z pracownikiem urzędu będą pracować nad zmianami do statutu. W zawiązku z tym, proszę Państwa Radnych o przedstawienie kandydatur. W tym miejscu radny Krzysztof Kisiel zgłosił kandydatury radnego Piotra Sawickiego oraz Piotra Baranowskiego. Radny Pan Piotr Sawicki wyraził zgodę. Po czym Pan Krzysztof Kisiel ponownie, pomyliłem się, zgłaszam kandydaturę Pani Ireny Wysockiej -Przybyłek. Pani Irena wyraziła zgodę. Następnie Pan Jan Kwaśniewski zgłosił kandydaturę Pani Marianna Jarząb, po czym Pani Jarząb wyraziła zgodę na uczestnictwo w tej komisji. Na koniec Pani Marianna Jarząb zgłosiła kandydaturę radnego Pana Józefa Ławniczaka. Pan Ławniczak wyraził zgodę.          

Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.

Ad.7.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie podziału Miasta i Gminy Bierutów na okręgi wyborcze, ustalenie ich granic i numerów oraz liczby radnych wybieranych w każdym okręgu.

Pan Burmistrz w tym miejscu, wiadomo, że za wszystkie dobre i złe rzeczy odpowiada Burmistrz. Ja w poprzedniej uchwale, tak jak tutaj jest zrobiłem błąd i chciałem bardzo serdecznie radnych za ten błąd przeprosić, bo z mojej winy, jako Burmistrza, połączyłem ze sobą sołectwa, które nie powinny być połączone. Komisarz Wyborczy wezwał mnie do sprostowania tych działań i ja przedstawiłem projekt podziału wg wytycznych, czyli spełniając wszystkie wymogi, dokładnie sprawdziłem, czy nie ma błędów formalnych. Natomiast ja najchętniej zachował bym status quo, czyli trakcie okręgi jak mieliśmy od 2012 roku. Natomiast ustawodawca narzucił mi podział, którego nie jestem zwolennikiem i mówię o tym głośno, natomiast muszę pewne działania w związku ze zmianą ordynacji wyborczej dokonać. Przedstawiam Państwu projekt uchwały, który spełnia wymogi formalne, natomiast, tak jak powiedziałem, nie jest on moim wymarzonym podziałem, bo zawsze gdzieś, przy stanie zastałym, który był, który był wg mnie najlepszy, trzeba dokonać zmian. Ale trudno, zmiany muszą zostać dokonane, natomiast, jeszcze raz powtórzę, nie jest to uchwała, która budzi hura mój optymizm, natomiast muszę to zrobić. Po tym Pan radny Marian Kapuśniak, ja jestem przeciwny tej uchwale co teraz, bo u mnie najwięcej ucierpią Kijowice. Tam mieszkańcy też mieszkają, rozbudowują się i najwięcej ucierpią. Dlaczego, dlatego, niech by zostało jak było Kijowice z Kruszowicami. Jednocześnie nadmienię Państwu, że Kijowice nie mają świetlicy, nie mają gdzie zebrań robić, mamy tu dobrego sołtysa w Kruszowicach, który się dogaduje i udziela świetlicy                 i się spotykają. Teraz Kijowice, jeśli zostaną oddzielone, to ja dzisiaj możecie mnie wyrzucić z Rady, ale serce mam takie, czy Kijowice, czy Kruszowice, czy Paczków u mnie są jedne! Dwudziesty rok jestem radnym i nigdy przeciwko swoim wyborcom nie wystąpiłem. W każdym bądź razie, pierwsza wersja Pana Burmistrza była dobra. Rozmawiałem z mieszkańcami Kijowic, z Panią Sołtys, nie robią strajków, manifestów, to są naprawdę dobrzy wyborcy, którzy rozumieją. Nie byli powiadomieni, nie wiedzieli co się dzieje! A teraz Ja, skoro bym pozwolił na to, by Kijowice skreślić, nigdy się pod tym nie podpiszę, choćbym dzisiaj miał stracić mandat radnego! To nie to, że chcę zabłysnąć bo jestem radnym, bo radnym to może być każdy, tak samo i Burmistrzem, ale o swoich wyborców to trzeba dbać i za nich mówić! Zawsze byłem na każde zawołanie, nigdy nie opuściłem żadnej komisji, żadnej sesji, przez 20 lat! Dbałem i nadal będę dbał. Jeśli Kijowice sobie zadbają i będą chcieli by były razem, zostawiamy. To jest tak, do kościoła razem, u nas jest Kościół, świetlica – mają, mogą się spotykać, a teraz zostaną, to jak kiedyś, za inne lata, ze zostały zaorane drogi, nie mogli dojść, dojechać i pamiętam tę sprawę. Razem z nimi chodziłem, pomagałem. I teraz Panie Burmistrzu, dobra decyzja, tylko z tym, by zostali razem. Nie wiadomo kiedy będą mieli świetlicę, nikt tego nie powie, bo w tym budżecie nie wiadomo, czy będzie, czy nie będzie i kiedy będzie! A Ci ludzie też są mieszkańcy, niech oni maja się gdzie spotkać, bo robią to wszystko na dworze pod chmurką. Dzięki Pani Sołtys i Radzie Sołeckiej dbają o to. Sołtys jest w Kruszowicach bardzo dobry, niech ci mieszkańcy mają świetlicę i maja się gdzie spotykać! Ja jestem przeciwny tej uchwale, Pan Redaktor niech to opisze, by mieszkańcy wiedzieli, że ja nie zdradziłem i nie zdradzę nikogo! Radni, to my nie jesteśmy tylko we swoich miejscowościach. Radny to podlega wszystkim! Radni, którzy będą przeciwni, którzy będą chcieli skrzywdzić Kijowice, to kiedyś jak będą startować, czy na Burmistrza, czy na radnego, to będą wiedzieli, bo nie długo będą się kłaniać, a tu nie ma się kiedy kłaniać, nie                  w ostatniej godzinie, tylko cały czas trzeba być, przez całe lata być ze społeczeństwem i pomagać. Taka była decyzja wszystkich trzech wiosek i tu są Sołtysi, więc jeśli nie taka, to jak się wypowiedzą to wówczas będę przychylny i tak zrobię. Dodał, niektórzy radni planują sobie, że u mnie jest dobrze, a gdzie indziej zrobię, a bo to tak lepiej by było. Pani Zagórska dbała o swoje, chciała się dołączyć do Kijowic… Pani Przewodnicząca Marianna Jarząb przetrwała, ale Panie radny my te wszystkie historie znamy. Pan Kapuśniak kontynuując, ja jestem przeciwny i jeśli moi Sołtysi chcieli by inaczej to niech się wypowiedzą. Następnie chęć zabrania głosu wyraziła radna Pani Karolina Ilska – Bigos mówiąc,                w dwóch zdaniach postaram się powiedzieć to, co mówiłam na komisji, ponieważ pochodzę                  z Gorzesławia, który od zawsze był połączony ze Strzałkową, również będę przeciwna tej uchwale, ponieważ my ze Strzałkową jesteśmy tak blisko, jesteśmy ze sobą zżyci, my się lubimy, ze sobą współpracujemy. Dlatego ja będę namawia i apelować, by być przeciwko tej uchwale. Rozmawiałem               z resztą z Panią Sołtys, rozmawiałam z mieszkańcami, nie godzimy sią na to. I będę całą sobą przeciw. Po tym Pani Irena Wysocka – Przybyłek, no niestety nowy podział nas nie ominie, ponieważ tego wymaga nowe prawo wyborcze, ale wychodząc też naprzeciw temu, aby ten podział był możliwie jak najmniej bolesny dla mieszkańców, ja proponuję wnieść poprawki do przedstawionej uchwały, które będą polegały na tym:

· W okręgu wyborczym nr. 8, by dopisać Strzałkowa. Po zmianie okręg wyborczy nr. 8 obejmował by Sołectwa Gorzesław i Strzałkowa. Zgodnie z nową ustawą sołectwa graniczą z normą przedstawicielstwa 0,75.

· W okręgu wyborczym nr. 12 wykreślić Solniki Male i Strzałkowa, dopisać Zawidowice. Po zmianie okręg wyborczy nr.12 obejmowałby Sołectwa Zawidowice            i Kijowice. Sołectwa graniczą ze sobą z normą przedstawicielstwa 0,74.
· W okręgu wyborczym nr. 14 dopisać Solniki Małe. Po zmianie okręg wyborczy nr.14 obejmowałby Sołectwa Solniki Wielkie i Solniki Małe. Sołectwa graniczą ze sobą                 z normą przedstawicielstwa 1,12.

·  W okręgu wyborczym nr. 15 wykreślić Sołectwo Zawidowice. Po zmianie okręg wyborczy nr.15 obejmowałby Sołectwa Paczków i Kruszowice. Sołectwa graniczą ze sobą z normą przedstawicielstwa 0,7.

Po tym Pani Irena dodała, no zmiany te niestety są konieczne, my musimy wprowadzić nowy podział na okręgi wyborcze, bo musimy ten podział dostosować do obowiązujących przepisów prawa. Ten podział wydaje mi się jest najmniej ingerujący w to, co my mamy historycznie od 2002r. Bo                            i Gorzesław i Strzałkowa rzeczywiście zawsze były razem, ale i Solniki Wielkie i Solniki Małe. Razem był również Paczków, Kruszowice, Kijowice. Wydaje mi się, że zaproponowana poprawka przeze mnie jak w najmniejszym stopniu dezorganizuje to do czego mieszkańcy są de facto przyzwyczajeni. To jest też podział historyczny. Po tym Pani Mecenas Halina Susidko w tej kwestii, nie mogę niestety na ten moment zaopiniować tej poprawki, ponieważ nie wiem, czy jest to zgodne                z art. 419, który mówi o jednolitej normie przedstawicielstwa, po drugie - uchwała, czyli ta poprawka do uchwały nie została zaopiniowana przez Komisarza Wyborczego, natomiast ten projekt był przesłany do komisarza, Pani Sekretarz również to konsultowała granice okręgów wyborczych i Pan Komisarz zaopiniował pozytywnie, dlatego ja na ten moment, gdyż jest to proces długi                                 i skomplikowany, nie mogę wyrazić swojej opinii pozytywnej. Pozytywną opinię wyraziłam, co do projektów przedstawionych przez Pana Burmistrza. Jednolita norma to jest raz, a dwa, wytyczne, wytyczne są wydane przez Państwową Komisję Wyborczą, to są wytyczne wiążące i w tychże wytycznych są pewne zasady jak należy dokonywać podziału. Także na ten moment, niestety, ja nie mogę zaopiniować tej poprawki.        
Po tym nastąpiło głosowanie nad proponowana poprawką przedstawiona przez radną Irenę Wysocką – Przybyłek. 
Głosowanie: za12, przeciw:0, wstrzymujących się:2. Wstrzymali się: Pan Marian Kapuśniak oraz Józef Charlicki.
Pan Burmistrz w tym miejscu, ale nie na wniosek Burmistrza! Pani Susidko Halina, samą uchwałę przedstawia Pan Burmistrz, natomiast wytyczne Komisji Wyborczej mówią w pkt. 4, że podział zawarty we wniosku Pana Burmistrza, nie jest wiążący dla rady. Dlatego sama uchwała jest na wniosek Burmistrza, a poprawki są na wniosek Państwa radnych, już przegłosowane, no i już komisarz zadecyduje, czy to jest zgodne z prawem, przede wszystkim z wytycznymi i jednolita norma przedstawicielstwa, o której mowa w art. 419 Kodeksu Wyborczego.  
Głosowanie: za12, przeciw:1, wstrzymujących się:1. Wstrzymał się Pan Józef Charlicki. Przeciwko był Pan Marian Kapuśniak.
Pan Burmistrz po głosowaniu nad uchwałą z przyjętymi poprawkami dodał, dziękuję za przyjęcie                 i oby komisarz zdecydował, że tak może być. Naprawdę chciałbym już podział na okręgi wyborcze,       w imieniu nas wszystkich, mieć zaopiniowany przez komisarza pozytywnie, by móc przystępować do dalszych prac.     

Ad.8.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie podziału Miasta i Gminy Bierutów na stałe obwody głosowania, ustalenie ich numerów, granic i siedzib obwodowych komisji wyborczych.
W tym miejscu chęć zabrania głosu wyraziła radna Irena Wysocka – Przybyłek mówiąc, w związku              z przyjęciem zmienionej uchwały dotyczącej, właściwie załącznika do uchwały dotyczącej okręgów wyborczych, koniecznym jest również wprowadzenie poprawek do uchwały w sprawie obwodów głosowania tj.;
· Do obwodu głosowania nr. 3 dopisać Sołectwa Strzałkowa. Po zmianie granice obwodu głosowania obejmowałyby Sołectwa Gorzesław, Strzałkowa, Wabienice, Jemielna i Stronia              z siedziba obwodowej komisji w Szkole Podstawowej w Wabienicach.

· Z obwodu głosowania nr. 6 wykreślić Sołectwa Kijowice i Strzałkowa. Po zmianie granice obwodu głosowania obejmowałby Sołectwa Solniki Wielkie i Solniki Małe z siedzibą obwodowej komisji w budynku po szkole w Solnikach wielkich. 

· Do obwodu nr 7 dopisać Kijowice . Po zmianie granice obwodu głosowania obejmowałyby Sołectwa Zawidowice, Paczków, Kijowice, Kruszowice z siedzibą obwodowej komisji                     w budynku po szkole w Paczkowie.     
Po tym nastąpiło głosowanie nad przedstawionym wnioskiem radnej Ireny Wysockiej – Przybyłek. 
Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.
Następnie rada głosowała uchwałę z przyjętymi poprawkami.
Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.
Ad.9.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego MPZP Karwiniec 1, obejmującego obszar w obrębie Karwiniec.
Brak dyskusji.

Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.

Ad.10.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie ustalenia wysokości ekwiwalentu dla członków Ochotniczej Straży Pożarnej za udział w działaniu ratowniczym lub szkoleniu pożarniczym organizowanym przez Państwową Straż Pożarną lub Miasto i Gminę Bierutów.  
Brak dyskusji.

Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.

Ad.11.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie przyjęcia oraz przekazania do zaopiniowania organowi regulującemu projektu regulaminu dostarczania wody i odprowadzania ścieków.
Brak dyskusji.

Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.

Ad.12.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie szczegółowych zasad, sposobu i trybu udzielania ulg w spłacie należności pieniężnych mających charakter cywilnoprawny, przypadających Miastu                      i Gminie Bierutów i jej jednostkom organizacyjnym oraz wskazania organu lub osób do tego uprawnionych.  
Brak dyskusji.

Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.

Ad.13.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej dla Parafii p.w. Św. Józefa Oblubieńca NMP w Bierutowie.
Brak dyskusji.

Głosowanie: za:14, przeciw:0, wstrzymujących się:0.

Ad.14.Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie zmiany uchwały budżetowej Miasta i Gminy Bierutów na 2018 rok. 
Brak dyskusji.

Głosowanie: za:13, przeciw:0, wstrzymujących się:1. Wstrzymał się radny Piotr Baranowski.
Ad.15. Dyskusja oraz podjęcie uchwały w sprawie zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Miasta                    i Gminy Bierutów na lata 2018-2033.
Brak dyskusji.

Głosowanie: za:18, przeciw:0, wstrzymujących się:6. Wstrzymali się: Pan Piotr Baranowski, Pan Piotr Sawicki, Pani Irena Wysocka – Przybyłek, Pan Krzysztof Kisiel, Pan Józef Skraburski oraz Pani Małgorzata Borówka.
Ad.16.Informacje z pracy Burmistrza – nie było pytań w tej kwestii.

Ad.17.Interpelacje i zapytania radnych.
W tym miejscu Pani Małgorzata Borówka zgłosiła chęć zabrania głosu pytając, z tego co widnieje na stronie urzędu, na BIP-ie dzisiaj miały być otwarte oferty na przebudowę ulicy Wiśniowej i chciałam zapytać, czy został wyłoniony wykonawca robót? Czy przetarg został sfinalizowany? Pan Burmistrz odpowiadając, startowały dwie firmy. Firma Pana Grzyba i jeszcze jedna firma, nazwy nie pamiętam, ale też z Oleśnicy z ul. Energetycznej. Różnica była około 50 tys. zł. na korzyść Pana Grzyba, czyli tego który już u nas rozpoczął inwestycje ul. Nowej.      
Ad.18.Wolne wnioski.
Ad.19.Oświadczenia i informacje.

W ostatnim punkcie porządku obrad radna Małgorzata Borówka mówiąc, na ostatniej sesji również Państwa informowałam, w tej chwili trwają prace nad dokumentacją projektową na kompleksową modernizacje linii kolejowej 143. Ponieważ jest to proces długotrwały i ta modernizacja nastąpi nie wcześniej jak w 2019 roku. Po przeprowadzonej kontroli przez Najwyższą Izbę Kontroli zarządcy infrastruktury kolejowej, czyli Polskich Linii Kolejowych, stwierdzono wiele nieprawidłowości, głównie jeśli chodzi o stan techniczny infrastruktury, czyli generalnie mówiąc tabór kolejowy.                         W wyniku tej kontroli NIK wydał zalecenia i z tych zaleceń właśnie wynika, że tor nr.1, czyli ten tor, którym jeździmy do Wrocławia, będzie poddany rewitalizacji, ponieważ jego stan techniczny jest bardzo zły i ten tor jest bardzo wyeksploatowany. W ubiegłym roku był częściowo naprawiony tor nr.2, a w tej chwili podajże od 05.06.2018r. ruszą prace przy torze nr.1 od przejazdu - kierunek Solniki Małe do Oleśnicy. Więc jakość jazdy na pewno się poprawi, prędkość mam nadzieję również. Dodała, to do czasu tej kompleksowej modernizacji, taka tymczasowa naprawa. Również po zakończeniu tej rewitalizacji lub jeszcze w trakcie kiedy będą prace trwały pod Oleśnicą, rozpoczną się prace na przejazdach kolejowych. Pani Marianna Jarząb, dziękuję Pani radnej za te dobre informacje. Pani radna Anna Zagórska, ja wracam drodzy Państwo do pkt. 17, bo Pani Przewodnicząca nie zauważyła, że chciałam skierować pytanie do Pani Dyrektor CUW, z prasy dowiedziałam się o takiej bardzo przykrej informacji związanej z dowozem młodzieży do gimnazjum, a mianowicie prasa podaje informację o złym stanie technicznym autobusów, o braku bezpieczeństwa. Proszę nam przybliżyć jak to wygląda? Jaka jest rzeczywistość? Czy to jest prawda, czy przekłamanie? Pani Iwona Wiśniewska – Kocjan odpowiadając, dziękuję za to pytanie Pani radnej, bo chciałam to Państwu wyjaśnić, jak to wygląda z nasze strony, jako organu prowadzącego. O kontroli dowiedziałam się z mediów tak jak Państwo. Była to kontrola planowana. Mam jeszcze obiecane od Pana Naczelnika Inspektoratu Transportu Drogowego rekontrolę, żebyśmy byli pewni, że wszystkie autobusy są w pełni sprawne. Pierwsza nasza reakcja była oczywiście taka, by zwrócić się do Pana Naczelnika Inspektoratu                            o udostepnienie protokołu, by potwierdzić wiadomości medialne. Niestety Pan Naczelnik stwierdził, że nie jesteśmy stroną w sprawie, sprawa toczy się między przewoźnikiem i między nimi. Otrzymałam taką bardzo ogólną informację, którą możecie Państwo znaleźć na stronie samego inspektoratu, lub którą usłyszeliście też w mediach, że zostali kierowcy ukarani mandatami, a wobec przewoźnika toczy się postepowanie. Postepowanie się toczy, ponieważ zgodnie z ustawą o transporcie drogowym inspektorat ma prawo takie kwestie, gdy zostało wykazane, że było zagrożone życie, czy zdrowie, może skierować sprawę do sądu, ale również tutaj odmówił mi szczegółów, bo nie jestem strona                   w sprawie. A więc wystąpiłam do naszego przewoźnika równocześnie o udostepnienie tych protokołów i wyszczególnienie transportu, który wozi nasze dzieci do szkół, aby zobaczyć czy to są te same autobusy, jeżeli tak, to skontrolować, czy wszystkie uchybienia zostały zniwelowane, czy może są to inne autobusy. Pan zareagował bardzo szybko i tutaj prosił o przekazanie przeprosin wszystkim, ze swojego punktu widzenia, nie ma nic na swoje usprawiedliwienie, bierze pełną odpowiedzialność. Ponieważ taki zapis mamy w umowie, że za stan techniczny odpowiada oczywiście przewoźnik. My przy przetargu bierzemy wszystkie dowody rejestracyjne, żądamy wykazu całego taboru autobusowego, który bierze udział w przewożeniu dzieci i przy przetargu nie było żadnych zastrzeżeń, co do badań technicznych. Mamy wykaz, mamy terminy badań. Dodała, autobus ma takie badania robione dwa razy w roku, więc Pan nam na bieżąco te badania dostarcza. Ciekawą sprawą, że w dniu kontroli również wszystkie auta, jeżeli chodzi o wpisy w dowodach rejestracyjnych, powinny być sprawne. Jeśli chodzi o ten tabor, to jest on na dzisiaj częściowo wymieniony, częściowo jest ten, który jeździł, a więc poprosiłam Pana nie tylko o dowody rejestracyjne, ale również o zaświadczenia zakładów naprawczych, gdzie stwierdzone by było, które spowodowało odebranie dowodu rejestracyjnego, zostały usunięte i takie też dokumenty zostały do nas dostarczone. Czyli dzisiaj transport jest sprawny, mam na to poświadczenia i dokumenty od przewoźnika. No Proszę Państwa sprawa bardzo nieprzyjemna również dla nas, ponieważ czuliśmy się troszeczkę wprowadzeni                w sytuację mało komfortową, bo jest to przewóz dzieci. Pan twierdzi, że kontrola była bardzo szczegółowa, takiej jeszcze nigdy nie miał, ale bardzo dobrze. Ja tez miałam zapewnienia od Pana Naczelnika, że będzie rekontrolę i mam nadzieję, że to co jest dzisiaj w dokumentach dostarczonych przez przewoźnika jest zgodne z prawdą i faktycznie te auta są sprawne. Pani Zagórska po tym, dziękuję bardzo za wyczerpującą odpowiedź. Tu chodzi przede wszystkim o bezpieczeństwo dzieci, bo gdyby się coś stało to wiadomo, że później będą konsekwencje i to bardzo duże. Oby było to prawda, że te środki lokomocji, które przewożą dzieci mają stan techniczny poprawny. Następnie Pani Irena Wysocka – Przybyłek, w przekazach medialnych była informacja, że na 5 skontrolowanych autobusów, 4 zostały wycofane z ruchu drogowego, a iloma autobusami dzieci dojeżdżały rano do szkół? Pani Dyrektor Kocjan odpowiedziała, pięcioma. Niestety 4 na 5 miały uchybienia, przy czym dwa uchybienia były na tyle szybkie do zrealizowania, zostały na miejscu w stacji usunięte i od razy dowody zostały zwrócone. Natomiast dwa zostały zatrzymane na dłuższy czas i już 05.04 były usunięte. Natomiast nie zachwiało to w żaden sposób dowozu dzieci do szkół, to nie dotyczy tylko gimnazjum, bo my dowozimy dzieci na terenie wiejskim, to jest ten sam przewoźnik. Nie zachwiało to w żaden sposób uczestniczenia dzieci w zajęciach, czy nie opóźniło tego dowozu. Z resztą mamy też podobne zapisy w umowie, mamy kary umowne, gdy przewóz odbyłby się nieterminowo, to wyciągalibyśmy z tego konsekwencje. Ponownie Pani radna Irena Wysocka – Przybyłek, jeśli chodzi o te roczniki, to SWIWZ miało być rocznik ’98, w poprzednich latach było ’96 maksymalnie, jeśli chodzi o wiek, te autobusy, które zostały wycofane, mogę wiedzieć z którego one były rocznika? Pani Dyrektor odpowiadając, to były młodsze roczniki. Okazało się, że ten autobus, który został jedyny, to jest ten zielony, który Państwo widujecie na mieście, to jest najstarszy rocznik i okazało się, że on nie miał żadnych zastrzeżeń. Pani Marianna Jarząb po tym, Szanowni Państwo, ja rzadko komentuję, ale             o ile pamięć mnie nie myli to Pani Dyrektor te dowozy przez tego przewoźnika, to już trwają wiele, wiele lat, bo nie potrafię policzyć, dlatego zapytam, czy były takie incydenty? Pani Kocjan odpowiedziała, nie było takich. Pani Jarząb, no dobrze kontrol była. My jesteśmy w takiej trudnej sytuacji, mówię My, czyli CUW, bo przetarg jest organizowany, dokumenty są, miesiące mijają, a tu zależy od staranności przewoźnika. Pani Iwona Wiśniewska – Kocjan, oczywiście autobusy od tego przewoźnika przechodzą kontrole, są to kontrole policyjne. Na przykład Pani Dyrektor SP                     w Bierutowie prosi o pomoc, w sensie organizacji, bo policjanci zerkają na autobusy. Pani Dyrektor dodała, to co zostało wykryte w tych autobusach nie zostałoby nigdy gołym okiem przez policjanta, czy przez nas zauważone. Mogło to być stwierdzone jedynie na stacji diagnostycznej, stąd też wszystkie autobusy zostały tam skierowane. Pani Przewodnicząca Rady ponownie, to jest taka pewna niesprawiedliwość, bo media starały się ocenić CUW. Ja mam takie wrażenie, dodała. Informacje były różne i sprzeczne, to moje wrażenie. Pani Kocjan, różne, sprzeczne, no właśnie tutaj jest taka troszeczkę dziwna sytuacja, ponieważ ja myślałam, mogę się dowiedzieć, doinformować, mogę zadziałać w tej kwestii w momencie kiedy podjęłam informację, że mamy takie przykre wydarzenie, natomiast okazuje się, że jako CUW, czy jako organ prowadzący, nie jesteśmy strona w sprawie                  i nie wiem czy będzie toczyło się postepowanie przeciwko przewoźnikowi, czy to będzie jakaś kara, czy upomnienie. Nie jestem stroną, wiec takich rzeczy nie wolno było mi udzielić. Przyczyn patrząc              w zakres obowiązków właśnie Pana Inspektora, czy Głównego Inspektoratu Transportu Drogowego, to na pewno będą wyciągnięte konsekwencje. Pani Jarząb, czyli ja rozumiem, odpowiedzialność ponosi Pan Przewoźnik. Pani Dyrektor potwierdziła, mamy takie zapisy w umowach. Pani Irena Wysocka – Przybyłek, mam jeszcze pytanie w załączniku nr.8 do SWIWZ, przewoźnicy, którzy występują w konkursie ofert, muszą przedstawić tabór, który zostanie przez nich podstawiony do przewozu dzieci, czy zamawiający w jakiś sposób weryfikuje czy to jest ten tabór? Pani Iwona, tak oczywiście. Jeżeli jest zmiana taboru, to wykonawca musi nam dostarczyć dokumenty z wykazem numeru rejestracyjnego i badaniem technicznym. To jest po stronie wykonawcy, ponieważ my codziennie nie sprawdzamy tych autobusów, ale są takie zapisy w umowie, że jeśli jest zmiana, to musi nas o tym poinformować, by spełnić wymogi określone w SWIWZ, że to auto nie może być starsze, że umowy z kierowcami mają być umowami o pracę, a nie na umowach zleceniach, jest opiekun. To musi być na bieżąco uzupełniane. Pani radna ponownie, to jest weryfikowane przez zamawiającego, w sytuacji kiedy wykonawca wygrywa ten przetarg, to jest weryfikowany podstawiony tabór do przewozu dzieci? Czyli jest sprawdzane to, co jest zapisane w załączniku                      8 z tym co faktycznie jeździ po drogach? Pani Dyrektor potwierdziła. Następnie głos w dyskusji zabrał Pan Krzysztof Kisiel, ja powiem tak, w związku z tym faktem, tej niesprawności tych autobusów, rodzice są bardzo zdziwieni jak również wystraszeni, bo to chodzi o bezpieczeństwo naszych dzieci. Fakt jest taki, że dzieci jeździły niesprawnymi autobusami, odpowiedzialność karna na pewno leży też po stronie wykonawcy, ale również Proszę Państwa jest taka odpowiedzialność społeczna, jak również zaufania do instytucji gminy, wszystkich podmiotów jakimi zarządza gmina, bo to rodzice oddają dzieci pod opiekę naszej gminy, całego CUW-u i też pod opiekę tego wykonawcy, ale psychicznie                i mentalnie są przyzwyczajeni, że to gmina odpowiada za bezpieczeństwo ich dzieci i dlatego chciałem złożyć wniosek, aby Komisja Rewizyjna zbadała tę sprawę dogłębnie i wszelkie niejasności wyjaśniła konkretnymi wnioskami. Byśmy jako radni mogli pochylić głowę nad tym zagadnieniem                     i odpowiedzieć rodzicom, którzy pytają. Jak jest? Pani Marianna Jarząb w tym miejscu, mam pewne wątpliwości, zaraz udzielę głosu Pani Dyrektor, bo Pani Dyrektor mówiła, że nie miała dostępu do protokołu, była Pani w instytucji, która przeprowadza ta kontrolę, później Pani się skontaktowała                             z przewoźnikiem, on udostępnił pewne dokumenty. Proszę nam przedstawić jak to wygląda. Pani Iwona Wiśniewska – Kocjan, jest tak jak powiedziała Pani Przewodnicząca. Ja Pnie radny, nie mam nic przeciwko, aby ten wniosek przeszedł pozytywnie. Jeśli chodzi o sam przetarg, dokumenty SWIWZ i nasze możliwości. Ja jestem pewna, ze z naszej strony nie ma żadnych zaniedbań. Ne mam nic przeciwko, by Komisja Rewizyjna się tym zajęła. Nawet jestem „za”, dodała. Pani Przewodnicząca, to jest wniosek? Pan Kisiel potwierdził. Ponownie Pani Marianna, czy Pan czyta? Pan Kisiel, ja odczytam na jakiej podstawie prawnej. Po tym odczytał: „Zgodnie z § 28 pkt.4 Statutu MiG Bierutów wnoszę o przeprowadzenie przez Komisję Rewizyjną kontroli realizacji zadań wynikających z art. 32 ustawy ust. 5 oraz 39 ust. 3 ustawy prawo oświatowe. Zgodnie z zapisami w/w artykułów gmina jest zobowiązana do zapewnienia dzieciom bezpłatnego transportu i opieki w czasie przewozu do placówek oświatowych. Mając powyższe na uwadze wybór wykonawcy świadczonego taką usługę powinien być szczególnie staranny i powinien gwarantować, iż uczniowie dojeżdżają do szkół pojazdami zapewniającymi bezpieczeństwo. To po stronie gminy i w tym przypadku CUW, wcześniej ZOS, leży obowiązek rzetelnego przeprowadzenia postepowań w celu wyłonienia wykonawcy, ale także kontrola powierzonych mu zadań w ciągu roku szkolnego. Sytuację, w której kontrola pojazdów przez Inspekcję Transportu Drogowego wykazała, iż dzieci dojeżdżały autobusami niesprawnymi technicznie, co więcej zagrażającymi ich życiu i bezpieczeństwu, nie powinna mieć nigdy miejsca. Należy więc odpowiedzieć na pytanie: czy zamawiający dopełnił wszelkich starań                 w celu wyłonienia wykonawcy gwarantującego realizację zadania oraz w jaki sposób i czy kontrolowano realizację powierzonych mu zadań.” Dodał, to jasno i klarownie oczyści tutaj wszystkie nasze jednostki. Pan Marian Kapuśniak po tym, popieram radnego, że taka kontrola może być. Dodał, odniosę się do Pani Dyrektor, Pani Dyrektor u nas na komisji przedstawiła, że dowody rejestracyjne były sprawdzane, samochody, przeglądy. Uważam, że Pani Dyrektor nie ponosi tutaj jakiejś winy, bo rzekomo były przekazane wszystkie dokumenty i były sprawne przeglądy, wszystko. Ale kiedyś, wracając parę lat do tyłu, ja byłem wnioskodawcą i kontrolowałem, wzywałem policję, bo jeździły takie autobusy, że koła odpadały. Ale teraz te autobusy w miarę są nowe i uważam, ze taka kontrola dla Komisji Rewizyjnej, może być i wniosek ten bym poparł. Pani Dyrektor swoją pracę wykonała bardzo dobrze i sprawdzone dokumenty były dobrze. Teraz chodzi o przewoźnika. 
Po tym nastąpiło głosowanie nam przedstawionym wnioskiem radnego Krzysztofa Kisiel:                  
Głosowanie: za:11, przeciw:3, wstrzymujących się:0. Przeciwko byli: Pani Karolina Ilska - Bigos, Pan Marek Słomski oraz Pani Marianna Jarząb.  
Następnie chęć zabrania głosu wyraził Pan Piotr Baranowski zapraszając wszystkich w swoim imieniu, Pana Rafała Kaczmarskiego oraz Bierutowskiej Grupy Biegowej na akcję charytatywną, która odbędzie się 22.04.2018r. na terenie Hali Sportowo – Widowiskowej o godz. 14.00. Jest to bieg charytatywny dla Fabiana Szymkiewicza. Celem imprezy jest zbiórka pieniędzy na leczenie Fabiana, trzynastoletniego chłopca, który choruje na nowotwór ziarnicy złośliwej. Podczas imprezy odbędą się biegi rekreacyjne dla dzieci, wspólny przebieg na dystansie 1 mili wokół parku miejskiego. Po biegu odbędzie się pamiątkowe odznaczenie, poczęstunek, licytacja przedmiotów. Dochód z licytacji                       i dobrowolnych wpłat w całości zostanie przekazana na rzecz Fabiana. W tym miejscu Pani Przewodnicząca Rady, chciałam Państwu przypomnieć, że w ubiegłym miesiącu prosiłam o składaniu oświadczeń majątkowych, proszę sobie zrobić rachunek sumienia. Jutro jest piątek i tydzień się kończy. Także Drodzy Państwo, naprawdę kilka osób złożyło oświadczenia. Zakańczając sesję Pani Przewodnicząca dodała, ze względu na wyczerpany porządek obrad, zamykam sesję Rady Miejskiej        w Bierutowie.                        

Na tym protokół zakończono.

Przewodnicząca Rady Miejskiej 

              w Bierutowie

           Marianna Jarząb

Protokołowała: Monika Raczyńska - Inspektor ds. Obsługi Rady 
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